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Pięciu głów nych w s p ó łza w o d n ik ó w

W wgścigu w iN r a p H  w stolicy
W ielkie a tu ty ruchu n a ro d o w o -ra d yk a in e g o

P a d e r e w s k i  r e d a g u j e
w ydan ie dzier Chopina

W ybory sam orządow e będą 
m iały specjalne znaczenie w sto­
licy  państwa. Raz dlatego, że sto 
lica państwa oogryw a zawsze 
specjalną rolę w  życiu całego 
uarodu, z drugiej zaś strony d la- 
łegu, że właśnie tu, na terenie 
Warszav-y nie.m ieiism y w yborow  
nniej w ięcej sw obodnych oo  r. 
1930, to znaczy pzrez 8 lat.

Chcąc poin form ow ać naszych 
czytelników o szansach w ybor­
czych poszczególnych grup poli­
tycznych na terenie stolicy, zw ró 
ciliśm y się do naszego rozm ów ­
cy, który nam w  swcum czasie 
łaskawie udzielił in form acji ogól 
nych o ^zypuszcza ln ym  przebie­
gu akcji yyhorczej, bv poin for­
m ow ać nas rów nież na temat 
wj borów  W stolicy.

—  Zmusza m nie pan do roz­
wiązywania trudnych zagaden —

. by ły  jego pierw sze słowa. —  Ale 
dzisiejsza zagadka jest trudniej­
sza od tych, które pan mnie za­
dawał dotychczas. Oblicze poli­
tyczne stolicy Polsid jest dziś 
ji-dną wielką nic wiadomą.

SKŁAD SPOŁECZNI! 
WARSZAWY

Skład społeczny W arszawy 
jest dosyć dziw ny. Jest w  niej 
duże nagrom adzenie elementu 
urzędniczego skłaoajacego się 
zarówno z urzędników' pu­
blicznych jak i urzędników  pry­
watnych. Obok tego istnieje du ­
ża masa drobnom ieszczaństwa, 

składająca się z drobnych kup­
ców  i rzemieślników', wreszcie 
'est duża masa robotnicza w  
znacznym stopniu składająca się 
z robotuików  n iew ykw alifikow a­
nych. Do tego dodać trzeba, że 
żydzi w  stolicy Polski stanowią 
bardzo znaczny odsetek zamiesz­
kując pewne dzielnice zwartą 
masą. Na terenie stolicy widzę, 
poza oczyw iście żydami, pięciu 
głów nych  w spółzaw odników , ko­
munistów idących p iaw dopou o- 
bnie łącznie z PPS, Ozon, listę 
pułkow nikow sko -  konserwaty­
wną, Stronnictwm N arodow e i 
Ruch N arodow o -  Raaykalny. 
O czyw iście nie wiem, czy w szys­
cy ci w spółzaw odnicy wezmą 
udział w  wy&cigu w yborczym

KOMYTNIsCI I PPS
Zacznijm y od kom unistów . Na 

leży przypuszczać, że pójdą oni w  
W arszawie poprzez p PS PPS 
nie bardzo się będzie ? " 'a  temu
opierać, gdyż w  przeciw nym  ra 
zie może być skazana na kom -

Chm urne -św ęta
P rze lo tn e  deszcze

Przewidywany przebieg pogody w 
dniu 14 b. tn. p

Na Pomorzu, w wileńskim i nu 
lesir. dość pogodnie i ciepło se skłon 
nością do burz. Na pozostałym ob­
szarze kraju zachmurzer ie i- °Bot 
duże, miejscami burze i przelot ie 
deszcze. Temperatura okotc 25 stop­
ni. Słabe wiatry zmienne z przew: pa
Kierunków południowo -  wschoanicn.

prcm itującą porażkę w yborczą. 
Przy pójściu do w yborów  przy u - 
krytej pom ocy kom unistów, listy 
marksistowskie m ogą liczyć oa 
duże pow oJzne.e, zwłaszcza, je­
śli się weźm ie pod uwagę, że w 
okręgach, gdzie żydzi nie stano­
w ą  większości, głosy żydow skie 
w znacznym stopniu padną na 
listy marksistowskie.

OZON I NAPRAWA

Sl* 3NNICTWO 
t A R O - i  » W E

Stronnictw o N arodow e jest w 
W arszawie słabe i od szeregu lat 
nie przejaw ia hardziej wydatnej 
działalności. Pozbaw ione jest w 
W arszawie elem entów m łodszych 
i dlatego pod względem społecz­
nym ma oblicze bardziej zacofa 
ne niż gdzieindziej. Pow odzenie 
w yborcze, jak ie osiągnie będzie 
niew ątpliw ie m niejsze niż w in - 

Drugą listą, bedzie lista ozo- nych m iastach Polski, może li­
nowa. Kandydować na niej będą czyć jedynie na powodzenie w 
różni napraw iacze. Protektoratu niektórych zam ożniejszych sfe - 
tej liście udzieli niew ątpliw ie ' rach społeczeństw a i wśród star 
prezydent Starzyński. L ista ta szego pokolenia in teligencji wol 
może pociągnąć za sobą oo naj- nych zawodów. Jedyne szanse 
wyżej część urzędników pubiicz- w iększego zwycięstw a może uzv- 
uych, zdarzają się bowiem dość skać tylko wtedy, gdv w Warszi&e 
często wśród nich ludzie, wtórzy wie nie będzie listy  narodowo - 
bojąc się o sw ój los, a chcąc m ieć : radykalnej, 
wobec „w ładzy-* czyste sumienie, ' 
będą głosow ać na listę „ lo ja ln ą " ; 
nawet przy w yborach tajnych.
Na zbytnie cuda jednak liczyć 
niesposób. gdyż W arszawa jest 
miastem trzeźwym i w cudy nie 
wierzy.

KONSER WATY sCL 
1 PUŁKOWNICY

O w iele m niejsze szanse ma 
na terenie W arszaw y lista kon- 
serw atywno -  pułkownikowska.
N ic jest bowiem listą w całej 
pełni „lo ja ln ą ", na cuda Lczyć 
nie może, również nie może li­
czyć na zbytnią popularność, 
gdyż ani konserwatyści, ani puł­
kownicy nie cieszą się w W ar­
szawie zby-Łnią sympatią

RTJCII NARODOWO - 
R A D v k ;a l N Y

W reszcie lista narodow o - ra­
dykalna. Tu —  rzekł z uśmie­
chem nasz rozm ówca, mógłby 
pan mnie w ięcej pow iedzieć niż 
ja panu O j raniczę się w ięc do 
stwierdzenia, że wpływy jakie 
idea naroaowo - radykalna zdo­
była w młodszym pokoleniu ro­
botniczym i inteligenckim , oraz 
praca w zakresie odżydzam a poi 
skiego życia gospodarczego u- 
prawiana przez działaczy naro­
dowo -  ladykalnych  a zapewnia­
jąca popularność w sferach  ku­
pieckich i rzem ieślniczych, to 
wielkie atuty, jakim i ruch naro­
dowo -  radykalny rozporządzą 
na terenie stolicy. Czyni to z nie 
go pozycję, z którą musza się li­
czyć w szyscy jego  przeciw nicy.

Ignacy Paderewski, który prze Dy wa 
naoal w swej posiadłości w Morges, pra­
cuje ODCcnie nad krytycznym wydaniem 
utworów Chopina na podstawie rękopisów 
i pierwszych wydań.

Iłzieło wydane zostanie przez Instytut

im. Chopina w Warszacie, przy ezyw 
pierwszy zeszyt, który u Każe się na je ­
sieni, zawierać będzie baUady, preludia, 
sonaty i waice. Opracowanie krytyczne 
tekstu ntworów redagowane Jest po pol­
ska, angielsku, francusku , niemiecku.

11 o s ó b  z g i n ę ł o
w  Katastrofie sam olotu P r a g a — P a r y ż

STRASSBUKG, 13. 8. Samolot 
czechosłowacki, który w ystarto­
wał dziś o godz. 9 -e j rano z  Pra­
gi do Strassburga i Paryża, uległ 
w ypadkow i w  odlegioi-ci 25 kni. 
aa wschód od Kehl w  Badenic. W 
katastrofie 11 osób puniosło 
śmierć, a 5 osób odniosło rany.

PR A G A , 13, 8. Znany czeski p i­

lot sportow y Jan Strejcek w cza­
sie lotu treningow ego zginął w 
wypadku. Sam olot Strejcha skut­
kiem uszkodzenia m otoru w cza­
sie przym usowego ładowania roz­
bił się na w-zgórzu pod m . Moray- 
ska Treboya Zm arły lotnik liczył 
lat 36.

Proces apelacyjny Lew ickiej
28 I 29 p a źd zie rn ik a

(jk ) D ow iadujem y się, i i  sen­
sacyjny proces córki byłego ku­
ratora lubelskiego, Wandy Le­
w ickiej odbędzie się w paździer­
niku br. w  dniach 28 i 29.

L i k w i d u j e m y  ż y d ó w !
osób na zebraniu w  Sierpcu

Utie-k e ze b ra n ia  w  B ełchatow ie i w  K o zie in lc a c h
Dnia 11 bm. w Sierpcu stara­

niem tam tejszego Kota Związku 
Polskiego oaoy ło  się zebranie pu­
blicznej, na którym  przem awiali: 
delegat okręgu warszawskiego

mat „m inim alnego program u an­
tyżydow skiego" oraz „w p ływ  ży-• 
dostwa na życie kulturalne naro­
du polskiego11 — spotkały się z 
żyw ym  aplauzem słuchaczy, ze-

Zw. P. adw. Jerzy Dorożyński, o-1 branych w  liczbie około 300.
raz członkow ie zarządu m ie jsco­
w ego pp. prezes Iłow iecki, sekre­
tarz Siejw a. Przem ówienia na te

Zgłoszona przez organizatorów 
rezoiucja w  sprawie minimalnego 
programu antyżydowskiego spot­

kała się z gorącym  przyjęciem .
W niedzielę odbędą się w  ra­

mach akcji „L ikw idu jem y żydów " 
dwa wielkie zebrania w  Bekihato 
wie i w  Kozienicach. W Bełcha­
tow ie będzie przem awiać p. Ed­
ward Kcm nitz, w  Kozienicach p. 
Jabłoński.

Jak wiadomo, Lew icka prow a­
dziła robotę wywrotów ą w Ł u^l’ 
n:e aw Jaszcza na terenie szkół 
śreanieb w tym okresie, gdy, w e­
dług dyrektyw Kom partii, komu- 
ra  usiłowała opanow ać w szyst­
kie legalne organizacje społeczne 
i charytatyw ne a przede w szyst­
kim —  teren szkół średnich i uni 
wersytetów.

Razem z Lew icką odpowiadać 
'będzie skrzana obecnie rown.eż 
Bierówna, b. aplikantka adwokae 
ka, córka obecnego radcy prawne 
go Izby Przem ysłow o - H andlo­
wej w Lublinie, żyda - Biera.

Rozpraw ie apelacyjnej prze­
w odniczyć będzie w iceprew s Są 
du A pelacyjnego w  Lublinie, dr. 
A. Hubl. Sędzią referentem  bę­
dzie p. Rossowski, sędzią woian 
tem —  p. Dziewulski.

u sfró l ro ln y
Brak jasnego i wyraźnego 

snrecyzowania jaką powinna 
L\ć przyszła struktura agrar­
na w Polsce, chaoUczność po­
sunięć w tym względzie czyn­
ników kierowniczych min'- 
stcrslwa rolnictwa i ref. rol­
nych oraz umyślnie szkodli­
wa działalność na tym polu 
naszych wrogów wewnętrz­
nych — żydów, doprowadziły 
wieś do tego stanu, ze obecnie 
pomimo wydania na prace 
naprawy struktury agrarnej 
już setek milionów złmych ~  
jest ona z n a c z n ie  gorszą, niż 
Lyła zaraz po wojnie.

Pozostawienie wsi na szereg 
jeszcze lat w tym stanie, nie­
wątpliwie musi doprowadzić 
do sytuacji, z ku rej znalezie­
nie wyjścia będzie niemal nie­
prawdopodobieństwem.

Ustalenie więc właściwej 
struktury rolnictwa w Polsce, 
wskazanie celu, do Któreg 
przebudowując nasz ustrój 
rolny będziemy krok za kro­
kiem, konsekwentnie i nieu- 
ustępliwie dążyć, —  musi stać
»ię jednym * podstawowych
punktów narodowo -  radykal­

nego programu rolniczego.
O g r a n ic z o n a  i lo ś ć  ziemi i 

przeludnienie wsi, a równocze

dowy społecznej rolnictwa, 
muszą być prowadzone prace 
nad podniesieniem wydujno-

. .̂lie konieczność stałego zwie- śc’ ziemi: przez wielkie robo- 
kszenia naszej produkcji roi- (ty melioracyjne, przez udostę- 
nej, zmusza do uwzględnienia pnienic szerokim rzeszom rol- 
w planach przebudowy struk- ników maszyn rolniczych oraz 
tury agrarnej zarówno m o- jnawozów sztucznych. przez 

mentów' społecznych, polilycz- podniesienie oświaty zawodo- 
nych i socjalnych, jak gospo-jwej. W  ten sposób niew ielkie 
darczych oraz p o łą c z e n ie  nawet gospodarstwa chłopskie
przebudowy rolnictwa z cało­
ścią prac nad reformą naszej 
struktury społecznej w skali 
ogólnonarodowej Poczucie

staną sie nie tylko samowy­
starczalne. ale będą w możno­
ści wyprodukować nadwyżkę 
na aprowizacje miast, eksport 

rzeczywistości i odpowiedzi d- oraz zapasy mobilizacyjne 
nośc) wobec mas chłopskich i W ychodząc z tych założeń 
całego narodu każe przyjąć tc- ;oraz mając ciągle przed ocza- 
go rodzaju strukturę, która w mi smutny obraz dzisiejszej

rzeczywistości na wsi, należy 
uznać, że podstawą st-uktury

największym stopniu przyczy­
niłaby się do usunięcia dzisiei-
szych trudności spo1 ocznych i !rolnej przyszłej Polski naio- 
socjalnych na wsi. zanew nia- [dow-o - radykalnej musi być 

^ąc jednocześnie rolnictwu jmiałe gospodarstwo chłopskie 
najlepszy rozwój gospodar- meliorowane o właściwij fi- 
czy. Nie wolno nam bowiem gurze i uporządkowanej hipo- 
wr żadnym momencie zapomi- tece, niepodzielne. W śród
nac, ze zagadnienie stałego 
podnoszenia gospodarczo rol­
nictwa jest sprawą kapitalną

n n c  •*« _ rp_ i  _ •

tych zaś gospodarstw uzna­
nych za podstawę rolnictwa 
powinny znaleźć miejsce nie-

dla naszego kraju. To też ró* liczne gospodarstwa kmiece i 
wnocreśnie z pracami przebu-1 folwarczne, których rację ist­

nienia byłouj prow adzeni 
kultur specjalnych, hodowli 
rasowej, produkcja zbóż i na­
sion selekcy jnych, a które 
przv tym slauowiłyby właści­
wy warsztat prąci dla rolni­
ków- z wyższym akademickim 
wykształceniem, tych natural­
nych przewodników- i kierow­
ników całego życia rolniczego 
w Polsce.

Ideał struktury rolniczej w 
Polsce, to '-óżnorodność wiel­
kości gospodarstw z ograni­
czonym maksimum posiadania 
do 180 ha i z zasadniczą prze­
wagą gospodarstw chłopskich 
o powierzchni użytkowej o- 
Icoło 5 — 10 ha. a z jednoczes 
nym umożliw-ionicm ludności 
miejskiej urzędnikom, kup­
com, rzcmieśln.kom, robotni­
kom posiadania na wsi ka- 
w-ałka ziemi pod doniek z o- 
gródkiein. Naczelną zaś zasa­
dą przebudowy ustroiu agrar 
nego w Polsce będzie zarezer- 
wow mie prawa posiadania 
ziemi bez względu na jej ob­
szar wyłącznie dla członków 
narodu polskiego.

Stef cm Opolski.

Specjainy numer
„ A B C "

Jutro, ló -g o  sierpnia, w aniu 
18-ej roczn icy  zw ycięstw a żołnie 
rza polskiego n u l czerw onj m na 
ieźdźcą ze wschodu, ukaże się 
specjalny numer pośv.ię
eony tej rocznicy.

Czesi
p rze p ra s za ją

W związku z interw encją rz..i- 
du polskiego w sprawie nalotów 
sam olotów czechosłow ackich na 
terytorium polskie —  rząd cze­
chosłow acki złożył wyrazy ubole- 
w-ania i zapew nil, że winni zo­
staną ukarani i podobne wypadki 
się nie powtórzą. »

Polska—Jugosławia
4 :0

W  drugim dniu m eczu teniso­
wego Polska —  Jugosławia roze­
grano gry podw ójne. W  p ierw ­
szym spotkaniu para Hebda —  
Spychała wygrała z parą ju gosło­
wiańską —  Sm erdu — K ovac w 
stosunku 6:1, 6:1, 6:1. W  drugim 
spotkaniu para Tloczyński —  B a- 
w orow ski pokonała J u g o s ło w ia n  
Mitica i Kukulievica w  stosunku 
3:6 , 7:5, 6 ’4 7:5.

W  ten sposób Polska prowari. 
4:0 i ma już m ecz wygrany.

Szczegóły we wnątrz numeru.


